TRONTO czexowe P. R. 0. Poznań nr. 204115. 


z dodatkami: 


„Drwęca” wychodzi 8 razy tygodn. we wtorek, 
ezwsrtek i sobotą rano. — Przedpiata wynosi dla 
abonentów 1,50 zł z doręczeniem 1,69 zł miesięcznie. 
Kwartalnie wynosi 4,50 zł, a doręczeniem 5,05 zL 


Przyjrauje stę ogłoszenia do wszystkich gazet. 


Drak | wydawnietwo „Drwęcy“ Sp.zo. p. w Nowemuioście, 


ra 


Polityka wewnętrzna. | 


Nie cbiegliómy jeszcze zbył daleko cd progu No- | 
wego Roku, aby nie było wolno rzucić ekiem wstecz 
na pizebytą drogę ubiegłego rcku i przesunąć przed | 
pemięcią paszą korowodu chcćby najgłówniejszych wy- ! 
pedków politycznych naszego kraju. Pierwsze trzy mie- 
siące r. 1928 staly pod znakiem nmiebywalei gorączki 
wyberczej — w której zacietrzev ierie partyjne i ege- 
iim wprost święciły triomiy, W takich «a-: 
rankath przeprowadzone wvbory i wyniku dać nie | 

| 


A 


tarna, licząca prawie ‘|, wyszedł z wyborów Bick 
wspólpracy ze rządem, 3le "|, to jeszcze daleko do więk- 
szości, której przeto rząd w ciałach nstawcdawczych nie 
pesiada. Rozbite coprawda zostały stronnictwa narodo- 
we — opozycyjnie ustosunkoware do rządu, ale to 
wzmocniło tylko szeregi strognictw lewicowych, które 


megły dodatniego. Jako najsilciejsza grupa parlamen- | 


również przeszły do ostrej cpozycji w stosunku do 
rzad, tak iż rząd należytego cyfrowego poparcia w 
sejmie nie posisda. Tska sytuacja dopiewadza do 


stałego mniej Inb więcej ostrego konilikim między | : 


rządem a parlamentem, co oczywiście kamująco działa | 


na rozwój eormalmy państwa, Wyjściem z tej gmatwa- 

miny wydaje się być jedynie zmiana kenstytecji. Ale | 
wcbec zupełnej rozbieżncści zdzń co do tej sprawy w | 
łonie sejmu, jak i braku skrystslizowsnej koncepcji ze | 
strony ragću, dzieło zmiany konztytucji jeszcze w da- | 
lekiej bardzo znsjdnje się perspekiywie. Z takim sia- | 
nem rzeczy weszliśmy w Nowy Rok. Czy on nem | 
przyniesie 2misnę na lepsze, timdno przewidzieć, w 

każdym razie syluscja pcd tym względem nie prred- 

stawia się zbyt pocieszająco.. Jako charak teryczny | 
moment w naszych stosunkach wewnętrznych podnieść | 
wypada jeszcze ujawniające się zakusy walkiz Kościołem, 
czego dowodem m. in. i głoscwanie za zniesieniem | 
w rzkołach praktyk religijnych, w którem rdział wzięła 
izraczra część posłów z Be Be — choć rząd na szczę- 
ście nsd wynikiem głosowania przeszedł do porządku 
dziennego. 

Co do polityki zewnętrznej, to zaznaczył się rok į 
abiegiy siinem dążeniem rzędu do wzmocnienia stanc- 
wiska Polski jako czynnika pokoju i równowagi w 
świecie. Polska okazala w cisgn r. 1928 na zewnątrz 
dużo dobrej woli, czy to w sprawie sporu z Litwą, į 
czy w tckcwaniach z Niemcsmi, czy wreszeje wcbec | 
Rosji. Nie można jednak twierdzić, by spotksła się 
po przeciwnej sironie ze wzajemkościa; przeciwnie ta í 
pokojcwość Polski została prawie że lekceważąco po- 
traktowana przez Litwę, która przez cały obiegły 
rok wprost kpila scbie nietylko ze zabiegów Polski 
do uncimowsania sąsiedzkich stosonków między cby- | 
dwoma państwami, ale i z Ligi Narodów, hbtóra jed- 
nak z dziwną wprost i niezroznmiałą pobłażliwością 
traktowała wszystkie niesfcracści i wybryki litewskie- | 
go karła, co go tylko jeszcze bardziej rozznchwślało, | 
a jsk Niemiec sobie postąpił wcbec Pelski za jej į 
pokcjowe tendencje, najlepiej ilustruje ostatnie wysta- i 
pienie Stresemarna na zebrania Rady Ligi iesca w | 
w Lugano, któremu towarzyszyło walenie pięścią w 
stół ze strony zajadłego krzyżaka. W każdym razie ; 
ani sprawa litewska ani traktat handlowy z Niemcami | 
zsłatwione w ubiegłym roku nie zostały i przeszły ja- 
ko tiskie do Nowego Roku. 

Przatem i w pertraktacjach o ewskuscję Nadrenii 
zabezpieczenie polskich intererów nie jest bynajmniej 
widoczne i będzie potrzeba w Nowym Roka ze strony 
rządu polskiego niemało wysiłków, aby jakcś zniewo- 


fic piństwa koalicyjce do liczenia się poważniej peod 
tym nzględem z interesami Polski. 

P: leżenie gospcdarcze dozsało w ub. roku pewnego 
dalszego wzmocnienia i konsolidacji — postępujemy 
gosp: darczo napizód, choć powoli — sle jednak nie w tej 
mierze, byśmy spokcjnie jng i bez lęku patrzeć mogli w 
Nowy Rok. Niezatamowany ujemny b lans hardlowy 
hudzić musi poważne obawy co do naszej przyszłości 
gespodstczej. Pocieszającym objawem jest ceprawda 
zpsczne zmniejszenie jego defcytn w ostatnich miesią- 
cech, sle z człym spokojem patrzeć będziemy mogli w 


grzyszłość dopiero wtedy, gdy się nda zamienić nasz 


„Opiekun Młodzieży”, 


miasto-Pomorze, Sob 


| rok 1928/1929, 


EJ 


biłaks kardiowy z vjemnego sa czykBny.. Zwsżywizy 
csztztecznie całokształt naszego pcłceżenia wewnętrzeego 
i zewnętrznego i gospcdzrczego, nie ckitśl my go sni 
jako bardzo dcbry, ani jsko baridze sły. Nie przyniósł nsm 
obiegły rck wielkich zdotyczy i plcnów, ale ież nie 
zaznaczył się klęskami, tak iż nie upiawnia nas on do 
zbytniego ogtymi: mu ani pesymizmu. Niema powodu 


patrzeć zbyt  czermo w pizyszłcóć, bo dawniej 
rieiaz nisza zytescja daleko  gcizej wygl 
diło, a  jskcń vptraliśtmy sie z nią — ale 
też nie będziemy się cddawali zbytnemn  cpty- 


nizmowi, jskoby wszystko u nsa było dobrze 
i w porządku. Bardzo wazkie zzgadzienia czekają na 
rozwiązanie w Nowym Roku, a deżo, bardzo dużo 
precy jest jeszcze do pckonsnie, zanim cne zostarą 
zsłatwione i będzie u nas dc brze. 


e 
Kr 


nika wydarzeń politycznych 
w roku 1928 w Pcisce. 


| Nowy Sejm i stosunek rządu do niego. 


Baz: 

De. 4-go względnie ll-go marca, odbyły się wy- 
bery do Sejmu j Senatu. 

Pierwsza sesja III. Sejmu Rzplitej otwartą została 
27 marca. Z pelecenia marszałka  Piłsndskiego, 
któremu komuniści awsaniurowaniem próbowali 
przezzkodzić w otwarciu Szjmu, oćdzisł pclicji wygro- 
wsdzii ìl aresztował 3 komuniitów i 3 Rusinów. 
Marszałkiem Se mu (wtrew życzenie rządu) wybrany 
zcstał sccj. Ignacy Daszyński (sa 434 głosejących — 
08 głosami, przeciw drewi Baiilowi, który otrzymał 
142 głosy). W Senscie mmarsziłkiem wybrano Juliana 
Szym:ń kiego z B. B. (55 głoszmi na 99 głoznjącyck). 

Rzad przedłoży} Sejmowi preliminarz bndżeta na 
również przedłeżył prcjekty nowych 


podatków. 

Dnia 28 kwietnia przybył (z Berlins) do Polski 
król Afganistanu, Amarcllah. 

Do. 4 maja młcdy Rosjanin Wojciechowski decko- 
nal niendzłego z:mecba na radcę bardi, sowieckiego, 
Lizsrowa, w Warszawie. 

Do. 24 mja Sejm większcśńcią głosów cdirccił 
rządowe grojedty podatkowe; dn. 15 czerwca przyjął 
jednak budżet raądcwy, sle z demonsiracyjnemi 
zmianami. Dnia 19 czerwca Sejm uchwalił ustawę 
amnestyjrą. Dn. 22 czeiwca Prez, Rzpl. zamknął se- 
sję Se mn i Senatu. 

W dniu 27 czerwca — masiąpiła dymisja gabinetn 
marsz. Piłsudskiego. Tego samego dnia ntwcizony 
został nowy gabinet z drem Barilem (który i poprzednio 
spełniał obowiązki wicegre mjera) na czele, przyczem 
ministrem komunikacji został p. Kithn (w miejsce 
Remockiegc), a wyznań rel. i cśw. dr. Świtalski (w 
miejsce Debruckiegc). 

Matszałek Piłsndski án. 30 czerwca cgłosił w 
prasie wywisd, w którym wyraz! się O „Szjmie su- 
werennym”, jako o „Sejmie li dzcznic”. 

W cdpowiedzi na wywiad Marszałka marsz. Sejmu 
Daszyński ogłosił dn. lipca wywisd, w którym uspra- 
wiedliwisł Sejm. 

W listcpadzie zebrał się Sejm na nową sesję. 
Minister skarbu Czechowicz złożył dn. 31 paźdz. pre. 
liminarz bodżetcwy  Dochcdy ustalone zostały w 
kwocie 2.609.000.000 ał,  rozchcdy w kwocie 
2.802.0C0.000 «ł., a to łącznie z kwotą 145 miljonów 
zł, przeznaczoną na 15 prec. dcdatek cla urzędników 
i emerytów. Sejm rozpoczął „generalną dyskusję 
budżetową. 
ger W przeddzień wigilji ustąpił min. spraw. Mey- 
sztewicz, a jego następcą został dotychczasowy wi- 
ceminister dr. Car, co stoi w związku wprowadzeniu 
dekretu o sądownictwie. 


Stosunki z Lilwą. 


Rokowania z Litwą o nawiązanie normalnych sto- 
surków wiokły się bez rezulialu, bo o złą wolę Wal- 
demarasa |iosbijały się wszystkie wysiłki polskie. 
Konferescja polsko-litewska w Królewcu zakończyła 
się dn. 2 kwietnia powołaniem trzech komisyj. Doia 


„Nasz Przyjaciel" i 


ud a 

| ZPN Cena ogłoszeń: Wiersz w wysokości 1 milimetra na 
$ = stronie 6-lamowej 16 gr, na stronie 3-lamowej 39 gr, 

w tekscie na 2 i8 strenie 48 gr, na 1 stronie 50 gr, 


cta, dnia 5 stycznia 1929. 


[eie ABIRZJEŁA ian e a R WS ZO R, 


Cena pojedyńczago egzemplarze 15 groszy. 


„Rolnik“ 


przed tekstem 60 gr. — Ogloszenia zagr. 100% więcej. 
Numer telefonu: Nowemiasto 8. 


Adres telegr.: „Drwęca” Nowemiasto-Pomorze. 


Nr. 3 


25 maja rząd Wz:demsrasa cy tżsił 
konstytucję litewską, w kiórej Wilno proklamowaae 
zostało stelicą Liiwy! Na tę nową prowokację min. 
Zaleski « dgowiedział wysłaniem protestującej noty do 
Litwy, a cdpis jej złożył w Lidze Narı dów. Rada 
Lgi Narcdów w dnin 5 czerwca zajęła stanowisko w 
sprawie polskc-liiewskiej. Chambeulsin oświadczył w 
przemówieniu, że rząd Litewski dopuścił się aktu pro- 
wokacji, sprzeczeego z życzeniem, wyrałonem w 
grudnia cb. roku pizez Radę. Rada poitanowiia 
wnieść na przyszłą sesję sprawę stosunków gcisko-ii- 
tewskich, 

W desin 30 sierpnia nowa sesja Ligi 
(która tiwala do 26 września), 
sprawą peleko- litewską 
reznitalu. 

Rada Ligi Narodów we wrzedniu uchwala rezo- 
lncję, pclecając Pclsce i Litwie dalsze rokowania bez- 
pośrednie i zapowiadając, że w razie ich bezowocności. 
Liga wytle ekspertów, którzy mają być pomccni w 
dalszych rokowaniach. 

W driv 6 listopada nowa koi ferencja polsko-li- 
tewska w Kiólewcn rozbiła się, jak wszystkie dotych- 
czasowe rckowania, z poówcdn uporu Waldemsraza. 

W grudnin wreszcie Liga Narodów na swojej 
nowej sesji przekazała sprawę komunikacji między 
Polską a Liteą — komisji ekspertów, co oznacza tyl- 
ko =" drobny krck naprzód ku normalizacji sto- 
sunków, 


zecwelizowzną 


Narodów 
zajmowala się znowu 
znowu bez widocznego 


Zbliżenie Pciski do Włoch. 


W dniu 17 kwieinia minister Zaleski cdwiedził w 
Rzymie Musscliniego. Wizyta ta nznana została w 
świecie za wypadek wielkiej doniosłeści, za dowód 
zbliżenia się Polski do Włech, czego rezultatem mo- 
że być ściślejsze niżel: dctychczas współdziałanie 
Włoch i Polski w Lidze Narodów, 


Wyjazd marszałka; Piłsudskiego do Rumunji. 


Doia 19 sierpnia marsz. Piłsndzki wyjechał do 
Ramnnji na, sześcitygodniowy nilop wypoczynkowy. 
Doia 30 vrzreśnis merszełek Piisudski złożył przed 
odjazdem wizyty urzędowym czysaikom w Raumunji, 


Polska! przystępuje do paktu Kelicga. 


W dnin 27 sierpnia cdbyło się w Paryżn uroczyste 
podpisanie pakta Keli ga, czyli traktatu, potępisjącego 
wojnę. Polska i Francja przysiącły do pakia z za- 
sirzeżeniem, że: 1) pakt ten me narusza prawa słusznej 
cbrcny, 2) że pie istnieje żidna sprzeczność międty 
iym paskiem, 2 zobowiązaniami, wypiywającemi z pzkiu 
L:gi Narcdów dla członków Ligi. 


Polska Gdańsk i sprawa mniejsześci, 
Rukowania hanciowe z Niemcami. 


Dria 4 sierpnia nastąpilo podpisanie trzech umów 
polsko gdańskich gospodarczych, co świadczy o pewnej 
poprawie slosunków. 

We września Liga 
mniejszości niemieckiej 
szkolnictwa, 

Podczss sesji giudnicwej Rady Ligi Narodów, mi- 
nister Zaleski (d. 15 grodeia) wygłosł przen Ówiesie, 
w kiórem cdsłonił aniypaństwcwe tendencje i knowa- 
mia „V.iksabunrdn”, co n min. Stresemanna wywołało 
atak wściekłcści, tjawniający się nderzeziem pięścią 
w stół. 

Rokowania o traktst handlowy z Niemcami nie 
wydały żadnego rezultato, mimo dwukictnych w ciągu 
roku korfeiencyj delegatów. 


Narodów odrzuciła skargi 
na G. Sąstu w sprawie 


£ Zakusy walk religijnych. 


W lipcu uchwzlł sejmi senat większceścią głosów 
zniesienie okólnka ministre W. R. i O. P. p. Bartia 
z dnia 9 giudnia 1926 w sprawie praktyk religijnych 
w szkołach. Mogła z tego wyniknąć walka z K: éis- 
łem kat. jednak rząd przeszedł nad lą uchwałą do pe- 
rządku dziennego. , 


Tekst noty sowieckiej do Polski. 


Warszawa, 2. 1. W dniu dzisiejszym został ogło- 
szomy tekst noty rządu Z. S. R. R. do Rządu polskie- 
go, wręczonej posłowi polskiema w Moskwie p. 
Patkowi. 

W nocie rząd sowiecki proponuje podpisanie mię- 
dzy Sowietami a Polską dodstkowego protokoła do 
pakin Kellogs, któryby wprowadził ten pakt w życie 
między obu państwami jeszcze przed ratyfikacją jego 
przez inne państwa, podpisujące go. 

Potrzebę podpisania takiego protokołu nota moty- 


wuje tem, że pakt Kelloga, mie prędko zostanie raty- 
fikowany przez 14 państw, które go podpisały. 

Następnie nota podaje, że analogiczna propozycja 
podpisania takiegoż protokołu została wysłana przez 
rząd sowiecki do republiki litewskiej, jako jedynego 
państwa Bałtyckiego, które zdaniem Sowietów, przystą: 
piło oficjalaie do paktu Kelloga. 

Do moty, podpisanej przez zastępcę komisarza 
spraw zagranicznych Litwinowa, dołączony został pro. 
jekt tego protokołu. 


Opinja francuska o nocie. 


Paryż, 2. 1. Omawiając propozycję Sowietów, | koledty, uciekając się do tak niezgrabaego fortelu, nie 


uszymioną Polsce w sprawie wprowadzenia w życie 
paktu Kelloga, nie czekając na ratyf kację tego paktu 
przez inne państwa, Pertinax oświadcza w „E:ho de 
Paris”, iż Rosja chciałaby w tea sposób zsszachować 
stanowisko Polski, proponującej jej stałe zawarcie pa- 
kłu o niesgresji wspólnie z p:ństwami bałtyckiemi 
i Rurvunją. Przyjmu ąc proprzycję rosyjską — pisze 
Pertinsx — Polska Dyłaby skazana na zachowanie 
neutralności w razie napidu Sowietów na Etonję, 
Ftalandję, Łotwę lub Rununję. Cziczerin oraz jego 
[ZEN E AMNEE "ny CA CENE, 


liczą oczywiście na jego powodzenie w Warszawie, 
mają bowiem mniej na widoku Polskę, niż Stany Zje- 
daoczəne, gdzie spodziewają się wytworzyć nieżyceli- 
wy dla Polski nastrój, o ile — jak należy oczekiwać, 
— odttnci oma propozycję sowiecką, którą pacyfsty- 
czne środowiska nie omieszkają wyeksploatować na 
niekorzyść Polski, przeciwstawisjąc pokojowy nastrój 
W ctów rzekomo  nieprzejedaanemu stanowisku 
olski. 


Rozparządzenie wykonawcze do dekretu o ustroju sądownictwa. 


Odezwa min. Cera do sędziów I prokuratorów. 


Warszawa, |. |. Utsrał się „Dziennik Ustaw“, 
zawierający rozporząd:cnie wykonawcze do dekreta 
o ustroju sądownictwa. Rozporządzenie to podpizane 
jest przez ministra Cara. 

Wnoszą z tego, że rząd zdscydowany jest przy- 
siąpić do wprowadzenia desretu w życie. 

Dekret obowiązuje od 1 stycznia 1929 r. 

Warszaws. Z powodu wejścia w życie z dniem 
1 stycznia 1929 r nowego prawa o ustroju s4- 
dów powszechnych, minister sprawiedliwości zamieścił 
w „Dziennika U zędowym” odezwę do sędziów 1 pro- 
kuratorów treści następującej : 

„W chwili Gdzyskania niepodległości obowiązywały 
ma poszczególsych obszarach państwa w dziedzinie 
wymiaru sprzwiedliwości trzy różne ustawodewstwa, 
oparte o rozbieżne i obce nam z ducha i formy syetemy 
prawne. Potrzeba ujed iostajnienia tego ustawodawstwa 
stała się zadaniem nieodzownem o wielkiej doniosłoś:i 
dla budnjącego się państwa, To też jut w roku 1919 
rozpoczęły się zarówxo w Ministerstwie Sprawiedliwoś:i 
jak i w Komisji Kodyfikacyjnej prace aad przygoto- 
waniem nowego jedno! tego ustroju sądowego. Pracom 
tym, wymasga'ącym nistylko gruałownej witdzy, ale 
i doświadczenia, poświęciio swe sily wielu wybitnych 
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prawników. Dopiero jednak dięki pełnomocnictwom 
ustawodawczym, uzyskanym przez rząd i urzeczywist- 
niejącym ideę państwową pierwszego marszałka Polski 
Józefa Piłsudskiego, zdołano wysiłki 9 ciołetniej pracy 
ostatecznie zakończyć i doprowadzić d> pomyślnego 
wyniku. 

Prawo o nastroju sądów powszechnych zostało wy- 
dane jako rozporządzenie Prezydenta Rteczypospolitej 
z mocą ustawy w dniu 6 latego 1928 r. (Dz Ust. 
Rrplitej Polskiej Nr. 12. poz. 93). Prawa to, kładące 
podwaliny pod nowy ustrój sądów Polski, jest zara- 
zem w związku z nowym kodeksem postępowania 
karnego, pierwszą na wielką miarę zakrojoną pracą 
umifisacyjną. Prawo to nietylko stwarza jednolitą for- 
mę wymiara sprawiedliwości na całym obszarze Pań- 
stwa Polskiego, ale zawiera również pełną rękojmię 
niezawisłości sędziowskiej, sięgającej tak daleko, jak 
tylo na to dobro i interes państwa pozwalają. 

Rozporządzenie Prezydenta Rzplitej o ustroju są- 
dów powszechiych urasta w moc prawa z daiem 
i stycznia 1929. W dxiejach sądowniciwa polskiego 
otwiera się nowa karta," 

(©) Minister Sprawiedliwości Car". 


Bezczelne orędzie prezydenta marchji granicznej: Grentzmark 
Posen—Westpreussen. 


Berlin. 1. 1. Prata nacjsnalistyszna ogłasza orę- 
dzie prezydenta marchii erantczaej (Grentzmark Posen 
— Westprenssen) v. Bill>wa, wydane z okazji Nowe. 
go Roku, a zwracające sią do Nemzów, zamieszkałych 
ma pograciczu zachodniem. 

Orędzie oświadcza, że okres nbiegłych 10 latod chwili 
fozbiorn starej miemieskiej(!) marchji zachodniej, był 
okr:stem goryczy, a jeduocześnie okresem niestrudzo- 
nej pracy nad odbudową rain, pozostalych przy ma- 
cierzy nemieckiej. a sercu Niemiec tax bardzo drogiej. 

Ziemie te zachowały dotąd drogą Niemcom nacwę 
poznańskiego i Prus zachodnich. 

W pierwszej liaji oswisdcce, że „myśli nasce” 
zawsze bepsą ku miłym nem poenaniakom i zachodaio- 
grasakom, którzy spoczy wsją w starej ziemi zachodnio- 
niemieckiej (!) i stawali w obronie niemieckiego ch arakie- 
cu tej ziemi. 

Następnie odezwa wspomina o msiejszości narodo 
wej, która broni niezłomnie swego charaktera narodo- 
wego, a wreszcie o wysiedlonych z ojczyzny, a my- 
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Z LETARGU. 


(Ciąg dalszy) 

Zapewne. Pan Fontacge atoli zapisał cały mają- 
tek naszej córce, a swojej pocbrześnicy. . Staszn eby 
zatem uczymiłs jego żona, cbdarzając swoim os bustyn 
mejątkiem ledzi msiej zamożnych od ciebie, panie 
Brabio. 

— Pan baron więc nie jedzie narazie ze mną? 

— Bylbyńmy najchętniej wybrali się razem Z mo- 
ją żoną w tę podióż daleką i naząca, gdyby aas upr'e- 
dzono o kilra dai wcześniej Jechalbyśny z tą my- 
ślą przynajmniej, że oddamy bliskiej urewnej ostata ą 
przysługę na tej ziemi. Powtarzam: gdyby moja one- 
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cnotć była tam niezbędną, stawię się w Frejas nie- 
zwłocznie. 
Wieczorem, na salonach panny Klary, Bocseane 


oznajmił całema zebranenn towarzystwu, że wyjeżdża 
nazajutrz do Francji poładaiowej, aby odebrać owe 
miljony, o których wspominał tak często. 

— Ten bultaj Borsenne, w ctepku się urodził! — 
szepnął jakiś młodzik wymokły, coś w rodzaju mekle- 
ta giełdowego, do ucha opasłemn i czerwonemu jak 
piwonja jegomoś:iowi który zacząwszy swoją karjerę 
jako prosty mararceyk, obecnie posiadał miljony. 
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ślami swemi ustawicznie biegaących na zachód. 
Orędzie podnosi wkońcu, że widomym symbo- 
len oraz odbudowy zesp lenia wewnętrznego szczątków 
dawnej marchji, jest niedawao wniesiony w Pile gmach 
rządowy, który po wieczne czasy stanowić ma dla 
potomnych świadectwo niemieckości tych terenów. 
EEN T CE" aa 


Zmiana ustroju Jugosławji. 


379W Jagosławii istnieje obecnie teadencja do nudzie 
lania szerokiego samorzędu potzczególcy a prowiacjom 
I tak istaieje projekt podzielenia psńictwa na 7 części: 
M tced>nię, S=rbję, Wejwodimę, Bośaję, Hercegowinę, 
Czatnogorę, Caorwacją i S'owaoję. 

Glyby tea projekt nie doszedł dotskutka, istnieje 
plan stworzenia z Jagosławj i państwa o dwóch krajach, 
tto położonych na lewym brzegu Sawy i Driay, które 
nylyby rządzone przez stolicę Chorwacji — Zagrzeb, 
xaz przez B ałogród. Wspólnym władcą byłby król 
jagosłowiań ski, 
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Składki na okręt handlowy 
„Pomorze“ 


miast powinszowań noworocznych: 


Br. Jankowski, kapiee Nowemiaste 30 zl. 
Sas-Jaworski, Ńowemiasto 1 zł. 
Ornowski, Nowemiasto 1 zł. 


poż oso ginu oarama w e Ą 
Wiademsośeli. 


Nowemiasto, dnia 4 stycznia 1929 r. 
Kalendarzyk. 4 stycznia, Piątek, Tytasa B.. Rygoberta, 
5 stycznia, Sobota, Telesfora p. m. 
Wschód słońca g. 8 — 13 m. Zachód słońca g. 15 — 59 m, 
Wschód księżyca g. 03 — 46 m. Zachód księżyca g. 12—30'ma 


% mingis d poretanw 


„Najnowsze swaty*, 

komedję w 2 odsłonach odegra miejsc, Stowarzyszenia 
Mtodtisży Polskiej na sali hotelu Polskiego, w dniu 6 bm. 
o godz 8 wieszorem, poszem weiołe występy. Po pried- 
stawieniu zabawą tauesena. Many nadzieja, żs tak społa- 
ozeństwo miejscowe jk i zamiajscowa lictnen przybyciem: 
na to przedstawienie zadokumentuje, jak mu droga jest mło» 
dzież, 


Pońziękowania. 


Nowemiasto. Na kuchnię ludową wpłacił p. dr. 
Bronisław Werner 20 złotych, zamiast życzeń gwiazdko- 
wych. Dziękując za tak hojny dar, uprasza się o dalsze 
datki. (—) Kurzętkowski, burmistrz m. 


Zabawa taneczne. 


Lubawa. W niedzielę Trzech Króli urządzają 
Ziemianki w Lubawie zabawę taueczną na cel dobro- 
czynny. Dorocznej tej zabawie przygrywać będzie naj- 
lepszy zespół orkiestry wojskowej 67 p. p. Bafet w 
własnym zarządzie. Zaproszeń specjalnych nie wysyla 
mię. Wobec szlachetnego celu, jakim jest pomoc finan- 
sowa akademikom Polakom w Gdańsku, "zapewne zzgro- 
madzi się na salach hotela p. Kowalskiego w Lubawie 
w wieczór Trzech Króli cała inteligencja wasi 1 miast 
naszego powiatu, aby wspólnie spędzić miły wieczór ną 
tradycyjnie dobrej zabawie Żiemianek. 


Strajk lekarzy kasowych. 


W środę 2 bm. lekarze kasowi, należący do Zw. 
Lekarzy, na skutek zarządzenia zarządu Związku w 
Poznaniu rozpoczęli strajk na całym terenie województw 
poznańskiego i pomorskiego, a więc i w naszych miastach. 
Przyczyną strajku jest sprzeciw ze strony zarządu Zw. 
Lekarzy na urządzenie ambulatorjów dla przyjęć cho- 
rych przez lekarzy kasowych. = 1 

Chorzy ubezpieczeni w kasie, muszą obechie (w czasie 
strajku) płamć lekarzom za wizyty, zaś kasa wydatek 
ten im zwraca. Narazie niema widoków na zażegnanie 
strajku. 

60 lat na posterunku. 

Dnia 1 stycznia rb. upłynęło 60 lat od ukazania 
się pierwszego numeru Pielgrzyma”. „Pielgrzym“ za- 
liczyć przeto należy do najstarszych pism Pomorza. 
okazji 60-lecia istnienia zasyłamy Szaa. Wydawnietwu 
„Pielgrzyma“ nasze najszczersze życzenia jak najlep- 
szego rozwoju tegoż Pisma, oraz jaknajowoeniejszych 
wyników Jego pracy Boga na chwałę, Ojczyźnie na 


pożytek. Redakcja. 
2 Pomornu 


Szeregowiec w przebraniu kapitana. 


Brodnica. W niedzielę o godz. 2 w nosy w cu- 
kierni Bristol aresztowano szeregowca, przebranego w: 


i mundur kapitana. Nie długocieszył się jednak tak wysokina 


stopniem wojskowym, gdyż po półgodzinnej obecności w 
cukierni, dwóch wchodzących oficerów tut. pułku od ra- 
za poznali w nim szeregowca. Przechodzący patrol od- 
prowadził „p. kapitana'' do koszarowego aresztu. 


Kradzież. 


Grążawy. Onegdaj w nocy skradziono za pomocą 
włamania p. Marjannie Lepkowskiej rozmaite części bie- 
lizny, pościel oraz 2000 zł gotówką. Jest to znowm 
jedna przestroga więcej, by pieniędzy pod poduszką nie 
przechowywać, ale żenależy je oddać do banku na d:pozy t, 
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— Podzielimy się niemi, nieprawdaż mój kotka? 
— wytrzykoęła panna Klara, oczka czułe zwracając 
do Borsenne'a. 

— Hb, ho! — tłasty jegomość strzepnął palcami. 
— co fo za wilczy apetyt n tej kochanej Kiarci. 

— Ja uważam jej żądanie za nader skromne — 
bąknęła jedna z dumuiek tu się znajdujących, dziewczy- 
na sucha Jak trzaska, z piersiami zapadmiętemi i z wy- 
pieksm! na twarzy, zwiastującemi suchoty... „z różami 
grobu”... jak mówią Francuzi. 

— E żel.. 

— Notacalnie. Kiara misłaby wszelkie prawo za- 
żądać całego majątku. 

Kawałek po kawałku przyaejmniej — odrzucił 
żartobliwie młody prawnik, prekiykcjący u notarjasza, 

— To sprawa osobista między Klarą a maą — 
bąknął Borsenne opryskliwie. 

— Mój kicinaio stłasznie mówi — Klucia przy- 
tuliła się do niego pieszczotliwie. — My już ułożymy 
wszystko między sobą po przyjacielska, żeby i wilk 
był syty i koza cała. 

— Rozamiemy się na tem — wtrącił eks murarz, 
swoim głosem tabalaym. — Zaprasza nas wkrótce na 
weseliszo nowej hrabiny de Borsenne. 

— Ono! mnie tam nie złapią na płewę — bątnę- 
ła szorstko kartyzaatra. — Niech ao wprzódy poma- 
cam worki z Inidorsmi, 

Wszyscy śmiechem parskaęli. 

Promień Lazutowy, Vulgo panna Klara, była tego 


dnia w różowym humorze, obdarzsła zaś w szczegól- 
ności Borsenne'a swojemi względami, darząc go ce 
chwila zalotnem uóniechem i czułą pieszczotą. Byk 
mapowrót w łaskach u niej. Na kobiety tego rodzaje 
słowo „miljony”*, wywiera urok nadzwyczajny, które- 
mu nie są w stanie stawić oporu. 

Kiara była wesołą, ożywioną; papłsła bez nustan- 
ku, Zdawać się nawet mogło chwilami, że jest næ 
prawdę dowcipną. Jej wielbiciele znajdowali, że jest 
tozkoszną i zachwycającą. s 

Potrafiła w końcu, tak njarzmić i oszołomić Borsen- 
ne'a, że powtórzył wszystkiem obecnym, solenne przy- 
rzeczenie... poślabienia jej na serjo. | i 

Mężczyźni przyklasnęli temu zamiarowi chwale- 
bnemu. Kobiety jednak skrzywiły się niemiłosiernie, 
jakby po zażyciu gorzkiej pigułki. Czy należą one 
bowiem do ów ata wielkiego czy do półświatka, nie 
mogą zejść się razem, żeby nie zazdrościć jedna dtu- 


iej. 

Z — Jakiż to osiół, ten cały Borsenne! — szeptały 
pomiędzy scbą. — Gotów maptawdę palaąć głapstwo 
kolosalie i dać się tej intcygaatce zaprowadzić da 
ołtarza. 

Borsenne pozostał ostatni. Gdy wstawał, aby 
odejść, Klara rozpłakała się rzewnie. A 

— Co ja ta pocznę bez ciebie, mój kotku najdroż- 
szy — spytała, z rękami tragicznie zatamanemi. — 
chcę widzieć nikogo! Zamenę drzwi przed nosenom 
każdemu. Zanudzę się na śmieć! (C. d. a} 
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"waline zebranie Ochotn. Straży Pożarnej. 


o Działdowo. Walne zebranie Ochotn. Straży, 
Pożarnej odbędzie się dnia 19 stycznia 1929 r. o godz. 
"Pp wieczorem w lokalu p. Pieszczka z następnjącym po: 
rządkiem obrad: a... 
i to Odczytanie protokołu Walnego Zebrania z 21. 
` r. wę" 

2. Sprawa zawieszenia i sprawozdanie naczelnika 
oraz gospodarza, sekretarza i skarbnika, 

3. Sprawozdanie komisji rewizyjnej. 

4. Zmiana statutu. pa 

5. Wybór nowego Zarządu, Sądu Honorowego i Ko- 
misji rewizyjnej. 

6. Wolne wnioski. 

Zwraca się uwagę na to, że do zmiany statutu wy- 
magana jest obecność %; członków, a uchwały zapadają 
większością s głosów obecnych członków. Jeżeli na po- 
wyższe zebranie nie przybędzie wymagana ilość człon- 
kow., po dwóch godzinach może być zwołane drugie ze- 

ranie. 


Strzelali na wiwat, a postrzelili czzowieka. 


Grudziądz. W noc sylwestrową. w kilka minut 
po godz, 12ej. jakaś nieznana banda opryszków urzą- 
dziła sobie na ul. Lipowej, tuż obok Powiatowej Kasy 
Oszczędności, strzelaninę na wiwat. Przyczema jeden ze 
mtrzałów ugodził przechodzącego przypadkowo pracow- 
nika hurtowni żelaza przy ulicy Kwiatowej 3, pana Nad- 
górskiego. ) a 

Kala przebiła lewą nogę na wylot, tak że ciężko ran- 
my padł na bruk i musiano go przewieźć do komisarjatu 
i-go, gdzie udzielono rannemu pierwszej pomocy, a Ra- 
stępnie odwieziono go do szpitala miejskiego. 


Napad rabunkowy na szwedzkich marynarzy 
w Gdańsku. 


Gdańsk. Przed kilku dniami popełniono w dziel- 
micy portowej w Gdańsku zbrodnię na dwóch maryna- 
rzach szwedzkich. ' a 

Sprawa miała następujący przebieg: Dwaj mary- 
narze szwedzcy w jednym z lokali portowych poznali 
dwie dziewczyny, z któremi poszli do mieszkania. W 
mieszkaniu właściciel tegoż napadł na marynarzy, ubąz- 
władnił ich i odebrał im kosztowności oraz gotówkę. 
Jednemu z napadniętych udało się uwelnić z pęt i uciec, 
Drugiego gospodarz domu wyrzucil przez okao na bruk. 
ocean zwed doznał ogólnych obrażeń oraz pęknięcia 
szaszki. 

Wezwana przez zbieglego marynarza policja — 
aresztowała mieszkańców tegoż mieszkania, zaś poranio- 
mego marynarza odwieziono w stanie ciężkim do szpitala. 


Z dalszych stron Polskis. 


Śmierć wskutek zamarznięcia. 


Kiedamowo. Niejaka Teofila Trzebiatowska, po” 
wracająca z Niedamowa do domu, w Dębogórach zablą” 
dziła w lesie. Na skutek wielkiego mrosu w tym dnia, 
mieszczęśliwa zmarzła. Zwłoki Tczebiatowakiej znalezio: 
no na drugi dzień wieczorem, 


Zastrzalenie złodzieja. 


Lipno. Na zabawie dwoma _wystrzałami 
z rewolweru zosta! zabity na miejscu przez dotychczas 
miewykrytych sprawców Wincenty Grabowski, lat 35, 
znany całej okolicy i władzom jako notoryczny złodziej 
recydywista. Na miejsce zbrodni zjechały władze poli- 
cyjno-Śledcze, które prowadzą dochodzenia w celu wy- 
krycia sprawców wykonania samosądu za karygodne 
pozrtłępki Grabowskiego. 


Zły koniec miłego początku. — Zaczęło się od 
kuj śnieżnych, a skończyło na... nożach 
1 zabójstwie, 


Poznań W noc sylwestrową w czasie zabawy w 
Boz lokalu przy ul. Głogowskiej między Gierlińskim 
gnacym z Przewcźnym Jozefem i z Jackowskim Kazi- 
mierzem powstal pór na temat, kto silniejszy, przyczem 
zgodzono się na próbę i nadano się do ogródka przy ul, 
Głogowskiej. 

W zapasach został pokonany Przewoźnay, przyczem 
doszło dn sprzeczki między jego Świadkiem Jackowskim 
a Gierlińskim, w trakcie której pierwszy uderzył drugie- 
go znajdnjącym się w ogródku pniem drzewa trzykrotnie 
w głowę, kładąc go trupem ns miejscu, Zwłoki odsta 
wiono do prosektorjum sądowego, a Przewoźnego i Jac- 
kowskiego do sądu. 

Również krwawy przebieg miała zabawa przy ul. 
Wyspiańskiego. Mianowicie pewne towarzystwo poczęła 
mię wzajemnie obrzucać kulami ze śniegu. W toku tej 
śnieżnej kanonady doszło do małego nieporozumienia, 
które zamieniło się w kłótnię, przyczem szofer firmy 
„„Brzeskiauto* uderzony został ostrem narzędziem w 

łowę, Rana była dość wielka i bolesna, tak, że musiał 
ją zeszyć przywołany lekarz. Policja przeprowadza w 
żym kierunka energiczne dochodzenia, 


Katastrofalny wybuch Kotła pod Warszawą. 


Warszawa. O 2 kilometry od granicy Warszawy 
nastąpił onegdaj groźny wybuch kotła do centralnego 
ogrzewania w osadzie Macierzy. kolo Jelonek, w młynie 
elektrycznym a należący m do Filipa Bychholza. Wybuch 
nastąpł z powodu zatkania e rury, odprowadzającej 
gorącą wodę. Cały kocioł wylesiał w powietrze, rozry - 
wając dach. 

Pod gruzami znalazła się cała rodzina Bachholza, 
a to jego żona i troje nieletnich dzieci. Wszyssy odnieśli 
więżkie vbrażenia. Siła wybuchu była tak wielka, że 
odrzuciła kocioł na 150 m. od ogrzewalai, a belki i wią- 
zania dachu wybuch odrzucił na 100 m. 


Pisga wilków na wschodzie. 


Wilno. W związku z wzrastającą plagą wilków w 
rejonie Olkiennik i Nowych Trok z inicjatywy miejsco 
wych władz administracyjnych oraz dowództwa tamtej- 
szego baonu K O. P. zorganizowane zostały na wielką 
akalę polowania na wilki. 
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Oświadczenie noworoczne Deveya. 
Warszawa, |. 1. Charles Devey z okazji Nowego 
Roku cńwiadczył, co następuje: 
Niema lepszego życzenia noworoczaego dla Pol- 
ski, jak to, aby w 1929 r. kontynuowała w dalszym 
„Ag zdrowy postęp ekonomiczny, omiągnięty w r. 


Wielkie dzieło zostało dokonane i będzie bardzo 
interesujące dla Amecykanów zwiedzenie w nadchodzą- 
cym roka Powszechcej Wystawy Krajowej w Pocoania. 
/Zobacą oni tam i w catym kraju postęp, osiągnięty 
pizeg to nowo-stare państwo, 


Powrót rzymskiej relikwii św. Wojciecha do 
Gniezna. 

J. Em. ks. kardynał Prymas podczas swego po- 
bytu w Rzymie uzyskał przyznanie katedrze gnieźnień- 
skiej ważnej relikwii ćw. Wojciecha, która od 1006-go 
roku była przechowana w kościele áw. Bartłomieja na 


wyspie Tyberyjskiej w Rcymie. 


Cesarz Otton III w roku 1000 zabrał z Gniezna 
ramię éw. Wojciecha i złożył je w kościele, wybndo- 
wanym przez siebie na wspomnianej wyspie ku czci 
tego męczennika. W ciąga wieków, przy przebudowie 
kościoła, zmieniono jego tytuł, dedyknjąc go św. Bar- 
ttomiej>wi. Relikwja atoli pozostała nietxnięta w olta- 
tza, poświęconym ów. Wojciechowi. 

Dopiero w ubiegłem stuleciu przyznano znaczniej- 
sze cząstki tej relikwji biskupom polskim i węgier- 
skim. Pozostiłą część zabrał ks. prymas z dokumen- 
tami do kraju i zwrócił ją archikstedrze gnieźaieńskiej, 
skąd ją przed 928 mu laty wywieziono. 

Relikwje, przywieziona przez ks. Prymasa, jest 
największą cząstką ze wszystkich, znajdujących się na 
ołtarzach rel kwij w. Wojciecha. 


Ks. biskup Chomyszyn przeciw rozpolitykowaniu 
ruskiego duchowieństwa. 

Lwów. 1. 1. Biskap grecko-katolicki w Stanisła- 
wowie, ks Chomyszya, wydał odezwę do grecko-kato- 
lickiego duchowieństwa, będącą wyrazem troski © cer- 
kiew un cką z powodu grożącego jej niebezpieczeństwa 
ze strony wrogów religji i prawosławia. 

Odezwa wyrzuca w gorzkich słowach grecko-ksat2- 
lickim parochom duchowny konkubinat z wrogami reli- 
gji oraz współpracę vich kooperatywach, czytelniach itd. 

Duchowieństwo unickie zżyło sią jaz tak zupełnie 
z zatrutą atmosferą, panującą w akraiń skich instytucjach 
że popiera ja nawet pieniężnie, lokując w nich wbrew 
interesowi religji kapitały cerkwi. 

Bardzo szeroko omawia ks. biskup Chomyszyn 
sprawę kalendarzy, wydanych przez Ukraińskie Toma- 
rzystwo Oświatowe „Ridaa Szkoła” we Lwowie i zwra- 
ca uwagę na znamienny fakt, że kaleadacjum prawo- 
sławne umieszczono w nich na honorowem miejscu, 
zaś kalendarjum rzymsko katolickie zapchnięto na 
szary koniec, 

D> odezwy dołączone jest zarządcenie: 1. aby 
parochowie ogłosiii z ambona zakaz wchodzenia w ja- 
kiekolwiek stosunki towarzyskie z apostatemi, i sek- 
tantami. 2 aby wycofali pod groźbą kanonicznych 
następstw, aż do utraty parochji włąceaie kapitały cer- 
kiewne z kooperatyw i instytucyj ukcasńi skich, w któ- 
rych znajdają się wrogowie cerkwi i wiaty. 

Dalej nakazaje zarządzenie w ciągu mieniąca do- 
nieść episk>patowi jakie pisma czyta i prenumeruje 
każdy duszpasterz, oraz jaki udział bierze paroch w 
miejscowych iastytacjazh ukraiń kich, wreszcie, jikie 
sekty znajdują się w parochji.., O»tócz tego zabrania 
ks. bisk, Ch myszyn używacia jakichkolwiek kalenda- 
rzy, wydanych przez „Ridną Szkołę”, 


Raport kwartalny Parkera G iberta o położeniu 
gosp. Nemiec. Niemcy Są na G.lberta oburzeni, 
Berlia. 2. 1. Ogłoszony tu został raport kwartal- 
ny agenta reparacyjaego w Niemczech Parkera Gilberta 
Raport ten przedstawia sytuację gospodarczą Niemiec 
w świetle bardzo kor:y:taem i zaznacze, że spłata 
odszrodowań nie przedstawia w przyszłości żadnego 
niebezpieczeństwa dla budżeta Rreezy. 

N.stępnie oblicza, że długi fiaaasowe Rzeszy nie- 
mieckiej za granicą wynoszą 12 miijonów mik, 

Rasort ageala reparacyjaego wywołał wielkie 
wrażenie w calej prasie niemieckiej, która występuje 
z ostrą krytykę raportu, Cała prasa berlińska bez 
różaicy kieruncn od lewicy də skrejaej prawicy wy- 
stępnje stanowczo przeciw Ooptymistyczaej — ich zda- 
niem, ocenie położenia gospcdarczego i finansowego 
Niemiec przez agenta repstacyjaego. 

Szczególnie osito występują przeciw 
dzieaniki niemiecko-aarodowe. 


Katastrofa gazowa w Duisburgu. 
Duisburg. Wydarzyła się tutaj poważna katastrofa 
gazowa, ofiarą której padły dotychczas 4 życia łudzcie. 
Wskotek nieszccelaoś:i jedaej z ruc rarociągów d:le- 
kobietnych, zaczął się z niej wydobywać gaz. W aie- 
wyjaśniony dotychczas sposób gaz tea dostał się do 
domów, położ>aych w pobliża owej tury, i zatcał całą 
rodzinę, złożoną z czterech osób. Dalszych 17 zatra- 
tych gazem osób, w tem kilka w stanie bardzo ciężkim, 
przewieriono do szpitali miejskich. 

Przyczyna katastrofy nie jest doty :hczas wyjaśnio- 
na.  Pizypuszcza się, że z powodu siluych mrozów 
jedna z rar rurociągów dalekobieżnych pękła. Zagro- 
żone domy i realaości zostały ewakuowane. Dostępu 
do nich pilanje policja. 


Veto prezydenta Masaryka przeciw uchwale 
pariamentu w sprawie sprzedaży alxoholów 
w przeddzień wyborów. 

Praga. Wielkie wrażenie wywarła decyzja prez. 
Masaryka, który poraz pierwszy zsmierza zrob ć uży: 
tek z prry łagującego mu konstytacyjaie prawa veta, 
przeciw uchwale porlemeato. 

Misnowicie ustawa wyborcza z r. 1920 przewidu- 
je zakaz sprzedaży alcohola w przedizień, oras w 
sam dzień wyborów do parlemeata. Ostataio parla 
ment uchwalił nowelę do tej nstawy, która skracz czat 
zakazu sprzedaży alcohols, miaaowicie ' d godz. 12 
w nocy przed daniem wyborów. Prez. Masaryk od- 


raportowi 


mówił sankcji tej noweli, oświadczając, że zagraża ona 
swobodzie aktu wyborczego i że techaicznie nie da 
się skontrolować zapizestanie wyszynku o godz. 12-tej 
w nocy. 


Ostatnie wiadomości polityczne. 


Pożar fabryki. 
Łódź. Wczoraj w nocy wybuchł w jednej 
z fabryk koronek pożar, który zniszczył 3 i 4 
piętro gmachu fabrycznego. Szkody są wielkie. 
Fabryka była zabezpieczona. 


Katowice. 

kwidowany. 
Litwa na usługach Sowietów. 

Berlin. „Vossiche Zeitung” donosi, że rząd 
litewski zgodził się na notę sowiecką co do 
przyjęcia paktu Kelloga i że rówaocześaie 
rząd litewski wystosuje do państw bałtyckich 
propozycję przyjęcia również paktu Kelloga. 


Strajk tramwajarzy został zli- 


Londya. Bluletya, wydany w czwartek 
rano, opiewa, że król noc spędził niespokojaie. 
W ogólnym stanie nie zaszła zmiana. 


Polski klub turyst. urządza wycieczkę do Polski. 
Chicago. Z Chicago donoszą, że polski 
klub turystyczny urządza wycieczkę samocho- 
dową z Ameryki do Polski. Na okręcie wy- 
cieczka przybędzie do porta Cherbourg we 
Francji, a nsstępnie przez Rzym, Wiedeń do 
Polski na powszechną wystawę w Poznaniu. 


W Parsji wybuchło powstanie podobne temu 
w Afganistanie. 

Jerozolima. Z Jerozolimy donosi Ajencja 
telegraficzaa, iż w Peraji wybuchło poważne 
powstanie. Szach perski znajduje się w po- 
dobnem położenia, jak król Amaaallah w Af- 
gaaistanie i król w Arabji. 


Peszavod. Podczas ostatnich walk w koło 
Kabula, jeden z pocisków wpadł do gmachu 
poselstwa brytyjskiego. Pełaomocny minister 
brytyjski nieomal został ranny, gdyż pocisk 
przeleciał tylko o 6 cali od jego osoby. 


Pagłosxki o pożyczce amarykańskiej. 
Warszawa. „Gateta Poranna" podaje pogłoskę 
w związku z wyjazdem doradcy finansowego Banks 
Polskiego p. D:vey'ait w czasie jeg» pobytu w N>- 
wym Jorku ma być omawiana sprawa pożyczki dla 
Polski w wysokości 100 miljonów dol. 


Nie chciał służyć wrogom Polski. 

Wilno. W daia 29 ab. m. na odcinku graniczaym 
Niemenczyn przeszedł na stronę polską w pelsem 
uzbrojenia żołnierz litewski, który zwrócił się do władz 
graniczaych polskich z prośbą, ażeby go przyjąć do 
szeregów, ponieważ on, jako Polak, nie może słatyć 
wrogowi Polski. 


Wojna Paragwaju z Boliwią nieunikniona. 

Wiedeń, 2. 1. Konsul generalny Paragwaju ogłasza 
w driennikach wiedeńskich, iż koła paragwajskie sądzą, 
że wybuch wojny jest prawie nieunikaiony, ponieważ 
wojska bołiwijskie obsadziły ponownie kilka fortów ma 
terytorjam Paragwaju i Boliwja okopuje w dalscym 
ciągu terytorium, mimo przyjęcia pośrednictwa konfe- 
rencji panamerykań skiej. 


indje chcą uzyskać prawa dominjum. 

Wiedeń.  „Uaitet Press” donosi z Kalkaty, iż 
ma posiedzeniu komisji dla ustalenia porządku obrad 
hindaskiego Kongresu narodowego przyjęto 118 głosa- 
mi przeciwko 45 rezolucję Chaadiego, grożącą bojko- 
tem Angiji na wypadek, jeżeli do końca roku przyszłe 
go ladje nie będą uznane za dominjum Impesjam Bry- 
tyjskiego, 


Zebrania Kólek Rolniczych. 


, Wawrowies. W niedzielę, dnia 6. I. 29 r. odbędzie 
się walne zebranie Kółka Roln. Wawrowice o godz. 15.30. 
O liczny udział prosi Zarząd. 


Wanns. Zebranie Kółka Roln. odbędzie się dnia 
6. I. 1929 r. o godz. 14.30. y 


Gielda zbożowa w Poznaniu. 


Nstławania ałicfaina u Gala 2. 1. 
= wj zlocie YE 


Łyte nowe (suche) 00 —84.50 
Pszenica | 41.50-—42 50 
Jęczmień brewarowy 84.00 —66.08 
Owies nowy 80.75—81.75 
Mąka żytnia 70 proe, 48.00 — 

Mąka pezeana 65 pres. 59.50 —63.50 
Otręby pszenne 24.75—25.756 
Ośręby żytnie 25.25 —26.25 


Warszawa, 4. 1. Dolar 6.90 aieurzęd. 
za 100 zł w Gdańsku 57.90—57.89. 
na Warszawę 57.47—57.85. 


Ba ręńskcją odpowiedzialny: Walenty Btawieki w Rawomzdnicii. 
Sa ogleoczonia redakcja nie odpewiada, 
do 


|Zioty "z: 


Każda paczka zawiera niespodziankę. 
O Weczędzie do aabycia. TZ 


proszek 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W sobotę, dnia 5-go bm. © gedz. f-ej po południe 


sprzedawać będą w Lubawie na rynku za gotówkę naj- 
więcej dającemu: 


2 prosięta. 
Szukalski, kom. sąd, w Lubawie, 


Bala 10 stycznia rb, o godz, 9 I pół przed poładn. 
odbędzie sie w Skarllnie w aborży p. Matkowskiege 


sprzedaż drewna 
opałowego i użytkowego. 


Państwowe Nadleśnictwo w Łąkorzu. 


Szsn. Obywstelstwn Lubawy I sholioy podaję 
do wiadomości, że 
] ed dnia 2-go styczniu 1929 r. 
i przejąłem 


skład kolonialny 


leonina KENILE DOTI AASIAA: ALLILLAN MILNES EHIME ARRHRIRI RADIO 
w rynku, dawniej Fa. J. Spiżewski. 
Staraniem mojem będseSzanowną Klientelę skorą 


skawe poparcie mego nowego przedsiębiorstwa. 


Józef Broniewski, Lubawa. 


Tow. św. Wincentego 4 Paulo 


urządza 
w niedzielę, dnia 13 stycznia 1929 r. 


przedstawienie amatorskie 
EW" pełączone z TAŃCAMI. 8 


Czysty zysk przeznaczony na utrzymanie 
QGchronki I jej rozbudowę. 


Odegrana będzie sztuka ludowa „prze7 Korzeniowskiego 


„OKRĘŻNE” 

Komedja w dwuch aktach. 
Mucyka wojekówa bredałckiego pułku 6, sę 
Początek KONCERTU o godzinie 7.30 sach. 
Przedstawienie punktualnie o godz. 8 wieez. 
Cony miejso : Rexverwowe 2,50, zł, I. miejsce 2 zł, 

II, miejsce 1.50 zł. Wstęp na salą 50 gr. 


i 
i 
(| 
l 
| 


] 
f i rzetelną obsługą zadowolić, Proszę uprzejmie o ła- 
I 


Poleczm po cenach | na warsnkach wyjąt= 
kamo kerzystnych w llościach mniejszych 
| wazosowo 


Makuchy pierwszorzędne ~ 


R GH N, O POWA GEG | GG TAG BLON || ge e 
a bm. o godzinie G-tej wieczorem. 


Wstęp na sale: dzieci stkolne 30 gr, dorośli 1 złoty. 
Szen. Obywatelstwo miejskie i wiejskie prosimy uprzej- 
mie o łaskawe poparcie i liczny udział. W razie nie- 
przybycia przyjmuje datki pieniężna p. Miłoszawski, 


UWAGA! UWAGA! 


Nie jest rzeczą łatwą, wśród mnó: 
stwa wirówek najrozmaitszych ty- 
ów, dokonać właściwe e wy boru. 
ażdy fabrykant twierdzi, że jego 
maszyna jest najlepsza. Wskutek 
«e ogromnej popularności wirówek 


„DIABOLO* 


na całym świecie, a to dzięki swej 


ZARZĄD. 
Bilety można AA u p, Miłoszewskiego, przy kasie 
od godz. 7:mej wieczorem. 


EET RNB: ARE TNA AA ET PTC OGAE T AROSA ERA 


Otręby pszenne i żytnie 
Węgiel kowalski I. a myty 
Szczsapy sasn. suche I. i Il. ki. 


ALOJZY BIELECKI, 


ul. 19 Stycznie, tel, E6. 


| 
| Generalna próba w sobotę, dnia i2 
b 
| 


Lubawa, 


Przy ujemnym bilansie handlowym 3 5 
SEK kupujcie tylko TER 
niezrównanej konstrukcji i nad- 


zwyczajnej dobroci pod każdym R A D ] 0 A pP A R A T y 


wzgledem, 
NUAUKUNINNWALNUKATH MEHIREHNN MIRRAHH HRUN SURIHHIHE MIROR RNAERLINEM RR 


należy przy zakupie wybierać tylka „DIABOLO“, m 


wirówkę o pantok kę odtłuszezaniu i z gwa: ~ KRAJOWE = 
rancją 15-letnią. Do nabycia w każdej miejscowości Posiadamy stałe na składzie odbiorniki jedno, 
u „i upoważnionych zastępców firmy. dwu, trzy i czterolampowe, głośniki, lampki 


Sis „Phil SA b k k latory, ba- 
DIABOLO-SEPERATOR, E Ae awake P ee e ŁORSOJ. 
Lwów, Poznań, Warszawa. 


izolatory oraz części do budowy aparatów. 
""Inspektor'na pow. Brodnica — Wincenty Cieśnik Haslelcż ni lunun Rarodgo weruk 
rodnica, Przykop 


37, obsluga ! spłaty ! 
na pow. Działdowo, Lubawa — Maksy miljan Zawadzki Instalaeje wykonujemy |f a eho wo. 
Nowemiasto n. Drwęcą ul. Lipowa. | 


COCA „DRWĘCA Drukarnia i Księgarnia 
MASZYNY | 


DZIAŁ RADUOWY. 
DO SZYCIA | 


Jedyne przedsiębiorstwo w Nowem- 
Sw najlepszej jakości. 


mieście, posiadające zezwolenie na 
WIRÓWKI | 


baadel radjoaparatami. 
Alfa-Laval 


z dlugoletnia £ gwarancją pc cenach fabrycznych na 
raty miesięczne i dogodnych warunkąch poleca 


Udziela członkom pożyczek wekalowych 
i na koncie bieżącem.; 


Pobiera 12% wistosuaka rocznym,” 


Przyjmuje wkłady depozytowe 
Ii płaci za wypowiedzeniem 

6 proc. 

„8 proc. 

i9 proce. 

10 proc. 


dziennem 
miesięcznem 
kwartalnem 
półrocznem 


DE Wkłady ;dolarowe: "HA 


kwartalnem 15 proc. 


w Nowemmieścio n.. Drwęcą. È 


półrocznem 


6 proe 
R złoto, srebro, dolary, marki 
Kupuje: franki i inne obse waluty. 


Pośreńniezy w kupnie i sprzedaży akcyj i papie 
rów wartościowych 


Zastępstwo | Banku Polskiego dla 
inkasowania weksli 


Należy do Zw. Rozliczeniowego w Poznaniu. 
iwWwwwwwaww a WW RW Ww Ww WWW 


Posiada Man od zarz ma sprzedaż; KE 


Najlepsze 
I ubranie smili 


mało uzywana pierze gęsie: 


I jaskóika z kamizelią| o Ś za PZBŁ GGikGE 
POLECAM ne sezon: Jan Wygocki, Nowemiasto Pom. fana jak sr z. wadku Tgk 


RADJOAPARATY ji" aaa || power 
na korzystnych warunkach oraz MAJSTER K olo d z i ej WE 0: 


lampki i baterje anodowe. 
m" „mał à grzyjmujo Zgubione 
z szarwarkami petrzebny o 
t-go kwietnia 1929 r. na ma. z zaciążnikam!: 


POZATEM POLECAM: r a 
jątex 500 morgowy, O"eznsny znajdzie sj od I-go IV. K. Solobodewski, popie Woiskone, 


ZEGARY ścienne i kieszonkowe, instrumen- 
ty muzyczne i przybory do tychże 
oraz artykuły optyczne. - - : z kowalstwem, podkuwaniem wes ki 
JAN KRASIŃSKI, mistrz zegarmistrz. koni, prowadzeniem młówarni, mistrz brawiec Znalazca zechce oddać do 
Lubawa, eksp. „Głosu Lidiberskiego*.. 
Kilińskiego 6. F-. Rosiński. 


LUBAWA, Rynek 4, z grubszego z _stelmacherką w Szczevankowie 
Instalację radjoaparatów wykonuję pod gwarancją. pow. lubawski 


T. Ewert :wski,. 
iowemiaate, Przemysłowa8. 


Dnia 24-go grudnia 28 r. 


MURARZAJ|. zez 


de Pacółtawa 


Również potrzebny jeit 


w poniedziałek, daia 31.! Zgubiono w Nowy Rok 
Paa ZŁOTY ZEGAREK 


WŁODARZ 
DEK zgubiłem WBE], srode z kościoła do ul, 


z energiczny z szarwarkiem pod | majątkowege z zaciążni- 
w Wowemmieście Panny Marji. Znalazeą proszę 


ogólną dyspozycję. kami poszukuje 
o zwrot za wynagrodzeniem 
100 zł. 


do filji „Drwęca* w Lidzbarku. a E JI? zdóRąd Zarząd Majętn. Rakowie, 
migjatnosci Redamno; pow. Lubawa. Pomorza. 
poieweco znslazcę urnas ZGUBIŁEM Ay N 9 
o zwrot za wynagrodzeniem » s zebni = 
Jan Szsłkowski, (książeczkę Potrzebni eg pae smiete] K Owala 
pzein; zta Mroczno. H m m ; 
O wojskową|2 fornaleli ręczniaków 


D o kin) Kazimierz Krezymen, z pasyłkami pastukujo od 4 


z zaciągami 1. IV. 1928 r. 
Linó wlec, 
[_ 
mieszkalny 


i pa S f erz GRADUSZEWSKI, 


mejute« T;lce 9 
w kościelcej wiosce jest na z zaciągami; 


który = tój obejmie, D 0 J A R Z A 


Tapety 


w wielkim wyborze 
-- poleaa « -- 


Właściciel moża go odebrać za 
wynsgrodzeniem, 


Zapytanie skierować do eksp, 
„Dreęoy”, 


Księgarnia „„Drwący?”. 


Stala świeże 


BATERIE ANODOWE 


poleca] 


Rub. cze, lekkie 


Sprzedaż lub do wydzier= à 
żuwienia, air na mcgą być bez krów. z zaciągiem „Drwęca Drukarnia | Księgarnia. 
M. POLITOWSKI. PIOTR JURKIEWICZ Maj. Lipowydwór, |Pozukoje od l. IV. 1929 r 
a i s a J 
Pokrzydowo, pow. Brodnica Nielasrk. , pow. Lubawa. Mej. Kaczebsgno. XXO 


TA R a M IRS E 


UZ do Ill ciej klasy 18-tej Loterii Państwowej. 
Ostatni termin odnowienia i nabywa 
nia dnia 8-go stycznia 1929 r. 
Cena ćwiartki losu dla posiadacza 10 zł, dla nowonabywcy 30 zł. 


MY” Ciągnienie odbędzie się już 9-go, IC-go i ll-go stycznia 1929 r. ŒE 
Kolektura Loterji Państwowej „Drwęca* w Nowemmieście ira file w Lubawie i Lidzbarku. 


snemma 


Nr. 3, 


„DRWĘCA — SOBOTA, DRIA5-GO STYCZNIA 8939r. 


CEER © i O O ZO AE EE i EER E O RS EEEE o Se R a OO a E o A 8 


Ciekawe wrażenia dzielnego 
misjonarza 0 nieznanych szcze- 
pach indyjskich. 


Zamierzchła romantyka szczepów iadyjskich w 
Ameryce odżyła aa nowo dzięki odkryciom, jakich osta- 
taio dokomał misjonarz Franciszek Saloni w dziewi- 
czych puszczach Brazylji. 

Dzielnemu misjonarzowi udało się dotrzeć w głąb 
paszczy brazylijskiej, gdzie dotychczas nie postała 
jeszcze stopa białego człowieka. 

W ostępach tych natrafił na zupełnie nieznane 
i żyjące jeszcze w pierwotnym stanie szczepy indyjskie 
Taianac, Chrumas, Faina, Vadicotas i Carachunas. Sa- 
fomi przebył wśród mich kilka miesięcy i opowiada nie- 
zwykle interesujące i sensacyjne szczegóły z życia 
tych prastarych szczepów indyjskich. 

O. Saloni zapamiętał 500 słów nieznanej dotych- 
czas mowy indjan, a nawet ułożył specjalny słownik, 

Najciekawsze są cbyczaje małżeńskie wspomnia- 
mych ludów, stojących ma pierwotnym, patrjarchalny m 
poziomie kuliury, Gdy małżeństwu urodzi się syn, 
ojciec stara się natychmiast o wyszukanie narzeczonej. 
Zwraca się mianowicie do ianego małżeństwa, które 
ma dziewczynkę i rodzice na podstawie umowy posta- 
mawiają połączyć swe dzieci węzłem małżeńskim. 

Różnica wieku nie odgrywa tu żadnej roli, a na- 
wet zdarza się, że wybrana narzeczona jest o dwadzie- 
ścia lat starsza, W tym wypadku wychowuje swego 
marzeczonego i pracuje za miego jak dingo ten nie 
osiągnie 12 go roku życia, to znaczy nie staje się zdol- 
nym do małżeństwa. 

W tym okresie następuje uroczysta ceremonja za- 
ślubin. Narzeczona udaje się na pewien czas do sa- 
motnej chatki w lesie, gdzie odwiedza ją jedynie mat- 
ka, wtsjemniczając w obowiązki małżeńskie. 3% 


Trzeciego dnia schodzą się krewni i przyjaciele 
i zaczynają się włańciwe uroczystości zaślubin. 

O wschodzie słońca zasiadają narzeczeni na ma- 
łych ławeczkach naprzeciw siebie — narzeczona ozda- 
bia się specjalną, kunsztowną, weselną (cyzarą. 

Pierwsza zwraca się do młodej pary matka narze- 
czonego i według tradycyjnych formałek wygłasza 
przemówienie o obowiązkach męża wobec żony. Na- 
stępnie matka narzeczonej wygłasza identyczne preze- 
mówienie o obowiązkach żony względem męła. 

Tę samą formułę powtarziją obaj ojcowie, rodzeń- 
stwo i krewni marzeczonych. 

Po zakończeniu przemówień zaczyna się uczta 
weselna. O zachodzie słońca młoda para udaje się 


«do swej zagrody. Mąż pierwszemi plonami w gospo- 


darstwie dzieli się wedłng starodawnych zwyczajów z 
ojcem, teściem i całą rodziną. i 

Oryginalne są również zwyczaje pogrzebowe. Cia- 
ło zmaiłego zostaje spalone, poczem popiół zebrany 
do kunsztownie splecionego koszyka, zawieszają na 
specjalnym sznurze u snf tu chaty. Koszyk taki uwa- 
żany jest jako święta celikwje. 

Do popiołu zwłok zmarłego przywiązane są roz- 
maite wierzenia. Tubylcy uważają go za niezwykle 
skuieczne lekarstwo, to też jeśli mieszkaniec chaty 
choruje, rodziaa naciera go tym popiołem. 

lodjanie wierzą w życie pozagrobowe i wyobra- 
żają sobie bardzo poetycznie, że dusze ludzi za życia 
dobrych i szlachetnych żyją po Śmierci na gwiazdach, 
Natomiast dusze ludzi złych skazane są na pokutę ma 
ziemi i pozostają między ludź ni ukryte w ciałach zwie- 
rząt lub przedmiotów. 

Naogół panuje wśród tych szczepów jednożeństwo, 
pożycia zań małżeńskie są bardzo szczęśliwe, Jedy- 
nie naczelnik wioski może mieć nawet 3 żony. 

Ojciec Saloni opowiada, iż indjanie mają cudo- 
wne klejaoty przepięknej zielonej barwy, jakich jesz- 
cze nigdy mie widział. Zazdroście jednak strzegą ta- 
jemnicy, skąd pochodzą ich drogocesne kamienie. 
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Misjonarz na samotnej wyspie. 


Na odciętej od świata wulkaniczaej wyspie Niaa 
Fou w grupie wysp Przyjaźai, w Oceaaji, misjonarz 
ks. Joniy spędził 42 lata. W ciąga 10 lat był pro- 
fesorem teologii we Francji, a następare pałaił obo- 
wiązki duszpasterza na wyspie Wallis w O:eanji, po- 
czem został misjonarzem wyspy Nina Fon.  Nieprzy- 
jęty przez mieszkańców, zmuszony był wybudować 
sobie słomianą chatę ma kraterze pewnego starego wal- 
kaan. Pożywienia szukał sobie jak Robinson Kruzoe. 
Dziś połowa mieszkańców wyspy jest nawrócona. 8i- 
letni ks. Jsuay może z radością spoglądać na swoje 
dzieło, któremu poświęcił życie. 

Niua Fou jest jedaą z tych zagubioaych w bez- 
kresie oceanu wysepek, które posiadają własne króle- 
stwo tabylcze, zależne jednak od Augiji. Pod względem 
kościelnym wyspa należy do Wkarjatu Apostolskiego 
Centralnej O :eanji, liczącego 7800 katolików, tj. pra- 
wie trzecią część całej indności 23795. 


Brazylja krajem przyszłości. 
Emigracja do Brazylji jeszcze ciągle jest zupsłaie 
niedostateczną, gdyż wynosi zaledwie około 10.000 
osób rocznie. Większość przybyszów stanowią Porta- 
galczycy, po mich r1dą Włosi, rzecz ciekawa, z kolei 
Litwini, Polska z liczbą około 4.000 emigrantów rocz- 


nie stoi dopiero na miejscu siódmem; najmniej 036 
przybyło ze Stanów Zjednoczonych. 

Jeżeli się zważty, że Brazylja po przeprowadzenia 
należytej kolonizacji może pomieścić i wyżywić prze- 
szło miljard ludzi, przeto wobec dzisiejszej liczby za- 
ladnienia, wynoszącej tylko około 20 milj onów jeszcze 
daleko do jej nasycenia. 


Dzikusy śmieją się z Europejczyków. 


Dwaj fraacuscy podróżni Mare Allegret i Robert 
Gide, odcryli nowe plemię murzyńskie w południowej 
Afryce. Ludzie tego plemienia żyją w stanie zupełnie 
deikim, mie zabłądził nigdy do nich zaden misjonarz 
i nie oglądali dotąd „białych twarzy”. Widok franca- 
skich podróżay:h doprowadził ich do wybuchów nie- 
okiełznanej radości. Przewracali się ze śmiechu po tra- 
wie, oglądcjąc entopejczyków, którzy wydali im się 
niezwykle zabiwaymi. W zdumienie wprowadziły 
dzikasów ubraaia białych Indzi. Szczep Massa — ta- 
kie bowiem nadają sobie nazwisko — ażywa wyłącz- 
nie stroja adamowego, Odzaaką elegancji jest tylko 
fryzura bardco starannie ułożona i pielęgnowana. Fiy- 
zurę noszą jednak tylko kobiety, mężczyźni strzygą 
się krótko i kosmyki swych włosów oddają wybrae- 
kom swego serca. Pomimo prymitywności obyczajów, 
kobiety ze szczepu Misia posiadają wiele wrodzonej 
kokieterji i wdzięku, Dia ómieszaych przybyszów by- 
ły bardzo gościnne, gotowaly im jadło i zbndowały 
namiot. Earopejczycy nie mogli się jedaak odwzaje- 
mać kosmykami swych włosów, obaj bowiem są ty- 
symi, a ten drobny niedostatek natury wywołał staszne 
niezadowolenie murzynek. 


Słowo honoru Anglika. 


W sierpnia rb. iaspektor towarzystwa ubezpieczeń 
z Dublina Hollsad Harrug porwany został przez pod- 
miejskich bandytów.  Wy>uszecono go później za 
okupem. Gdy po pewnym czasie bandyci wpadli w 
ręce policji, a Hirrapa wezwano do sędciego śledcze- 
go, aby stwierdził ich tożsamość, poszkodowany od- 
mówił udzielenia w tej sprawie odpowiedzi. „Kiedy 
mnie wypaszczono na wolność”, oświadczył on sędzie- 
Rid, „dałem bandytom słowo honorn, że ich nie wydam. 
Słowa mego nie złamię. Jestem Anglikiem, a Anglik 
dotczymaje słowa, nawet gdy je da bandytom”. Sẹ- 
dzia żądał od Harrapa wyjawienia prawdy, grożąc mu 
karą aresztu za odmowę składania zeznań.  Ateszto- 
wani baadyci, nie chcąc narażać na karę „uczciwego 
człowieka”, przyznali się wówczas sami do winy. 


T 


gdrie jest, który się narodził król żydowski? Albowiem widzieliśmy 
gwiazdę jego na wschód słońca i przyjechaliśmy pokłonić się jemu. 


Śmierć misjonarza polskiego w Chinach. 
Skromny polski misyjny stan posiadania w krajach azjatyckich 
poniósł stratę przez zgon misjonarza, ks. Augustyna Placzki, apostoła 


Hong Kongu. 


NASA PRZYJACIEL 


Zmarły misjonarz urodził się w Katowicach w roku 1874.  Czn- 
jąc powołanie, udał się do towarzystwa misyj zsgranicznych w Medjo- 
isnie, skąd pn święcen ach kapłańskich wysłano go do Hong Kongu, 
gdzie bawił 30 lat. Uprzejmość, wesołość, pobożność, oraz niezwykła 
pracowitość, zdobywała mn serca wszystkich. To też pogrzeb nawie- 
driły tłumy, opłakujące zgon misjonarza serdecznie. Kondukt żałobny 
prowadził ks. biskup Henryk Valtorta. 


Biskup — męczennik na wyspach Sołowieckich w ciężkiej 
pracy, w okropnych warunkach. 

Berlin. „Allgemeine Rundschau” (Nr. 49) pisze: 

— „O pobycie rosyjskiego (katolickiego) biskupa Mgra Sloskana 
na wygnaniu ma wyspach sołowieckich otrzymalómy następującą bez- 
pośredsią wiadomość: Biskup skazany został na roboty przymusowe 
w błotsch; musi mieszkać w nieopalanym baraku, otrzymnje tylko sa- 
chy chleb i sztokfisza, jako pożywienie, i zaledwie najniezbędniejsze 
ubranie i to tylko podczas pracy. Poza pracą musi, podobnie jak 
pozostali więźniowie, zdjąć ubranie. Zdrowie jego jest już całkowicie 
zniszczone. Z powodn przeziębienia i morzenia głodem wzrok i słuch 
zaczynają mu odmawiać posłuszeństwa i jeżeli starania rządu łotew- 
skiego, by go uwolnić jako obywatela łotewskiego, będą miały po- 
myślaw rezultat, to powróci stamtąd b edny kaleka. 

Z madprzyrodzonego punktu widzenia trzeba biskupa podziwiać, 
a nie żałować, ale wobec takiego stanu rzeczy ultramoralizującym 
potęgom Ligi Narodów chciałoby się najchętniej rzucić w oczy słowo 
© pobiel. grobach. Teraz, gdy główna przeszkoda wszelkiej pomocy dla 
współbraci katolickich w Rosji ze strony Niemiec, mianowicie w osobie 
posła niemieckiego Brockdorff-Rantzau, już nie istnieje, interwencja 
byłaby może mozliwa". 


Stulecie wolnościgkatolickiej w Angiji. 

Dnia 13 go kwietnia 1929 r. upływa sto lat od chwili, gdy nie- 
zmordowane wysiłki księcia Wellingtosa i Daniela O'Conell'a dopre- 
wadziły do wydania billa, przywracającego katolikom angielskim 
wolność. W tem sposób nastąpiło zniesienie kodeksu, który jest 
miestartą plamą w historji angielskiej, jak często to mówi aoglikanin, 
Sydney Smith. Z powoda tego jub lenszu w ciągu roku odbędzie się 
szereg uroczystości.  Zapoczątkowane one zostaną przez kongres 
towarzystw, których dzisłalność ma na celu nawrócenie Aoglji. Kon- 
gresowi pizewodniczyć będzie J. Em. Kardynał Boara. 


Dodatek do „Drwęcy*. 
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Rok VI. 


Na uroczystość Trzech Króli. 


"EWANGELJA. 
napisana u św. Mat. w rozdz: Ii. w. 1—13. 


Gdy się narodził Jezuz w B:tleem Juda, we dai Heroda króla; 
oto Mędrcy ze wschodu słońca przybyli do Jerozolimy, mówiąc: 
Gdzie jest, który się narodził król żydowski? Albowiem widzieliśmy 
gwiazdę jego na wschód słońca i przyjechaliómy pokłonić się jenu. 
A usłyszawszy król Heród, zatrwożył się i wszystka Jerozolima z nim. 
I zebrawszy wszystkie przedniejsce kapłany i doktory luda, dawiady- 
wał się od nich, gdzie się miał Chrystos narodzić. A oni ma rzesli: 
w Betleem Judzk m, bo tak jest napisano przez Proroka: | ty Be- 
tleem, ziemio Judzka, z żadnej miary nie jesteś najpodlejsze między 
książęty Judzkiemi: albowiem z ciebie wynijdzie wódz, któryby rzą- 
dził lud mój Izraelski. Tedy Heród, wezwawszy potajemnie Mędrców, 
pilnie się wywiadewał od nich czasu gwiazdy, która się im ukazała. 
I po:ławszy je do Belleem, rzeki: [iź:ie, a wywiadojcie się pilate 
o dzieciątku; a gdy znajdziecie, oznajmijcie mi, aby i ja, pojechawszy, 
poklonit się jemu. Którzy wysłnchawszy króla, odjechali. A oto 
gwiarda, którą byli widzieli na wschód strńca, szła przed nimi, at 
przyszedłszy stanęła nad miejscem, gdzie b,ło dziecię. A ujrzawszy 
gwiazdę, nradowali się radością bardzo wielką. | wszedłszy w dom, 
znaleźli dziecię z Marją, matką jego i upadiszy pokłonih się jemu; 
a otworiywszy skarby swe, ofiarowali mu dary: złoto, kadzidło i mirę. 
A wziąwszy odpowiedź we śnie, aby się nie wracali do Heroda, inszą 
drogą wrócili się do krainy swojej. 


Trzej Mędrcy ze wschodu. 


Chaldejczykowie znakomicie z pomiędzy wszystkich dawnych na- 
rodów uprawiali naukę gwiaździarstwa, z grecka astroncmję. Żyjąc 
pod jasnem i pięknem miebem ma wschodzie, gdzie noce bywają dła- 
gie, pogodne, wspaniałe, uderzeni byli okazałością niebios, cudną har- 
monją układa planetarnego, wielkością tylu ciał, zawieszonych w prze- 
strzeni, krążących ustawiczaie, a mie przeszkadzających jedno drugiema. 


a pogodę będziemy miell 
w styczniu. 


Tegoroczna zima jest dość oryginalna. Zaczęla 
się ściśle kalendarzowo, ale odrazu ostro, śniegiem 
i mrozem, który ma Boże Narodzenie wzrósł do po- 
tężnej tęgości. Potem odrazu, „jak nciął”, przyszła 
odwilż — fala wilgotnego ciepłe, pod którego wpły- 
wem grrba już warstwa Śniegu stopniała, stopniały 
lody na sztucznych ślizgawkach, puściła też Wisła, 
kióra przez kilka dni mrozów zamarzła. 

Owa zmienność doiychczasowego przebiegu zimy 
każe wnioskować o zmienności tej pogody przez c:łą 
tegoroczną zimę. Lecz oczywiście taka prognoza cz- 
łoroczna jest rzeczą trudniejszą i musi być raczej bar- 
dziej ogólnikowa. Narazie podajemy prognozę prze- 
biegu pogody w ciągu stycznia nowego roku p. Fr. 
A. Prengla z Bydgoszczy, który twierdzi, że przeważać 
będzie pogoda silnie zmienna i wietrzna o większem 
zachmurzeniu na początku i w końcu każdego miesiąca 
Temperatury nmiarkowane, kilka mroźnych dni. Dłaż- 
szego okresu silnych mrozów nie potrzebojemy się 
obawiać. Natomiast ckres krytyczny dla pogody, po- 
dobny do owego z pcłowy grudnia ostalniego roko, 
mogący przynieść zaburzenia atmosferyczne i z tem 
połączone niespodziarki w pogodzie, istnieje około 
5 i 20 (stycznia. Większe opady w postaci śniegu 
i deszczu w pierwszej i ostatniej dekadzie miesiąca. 

Dni krytyczne miesiąca, około których skoncen- 
trnją się katastrofy żywiołowe i rozmaite gwałlowze 
wypadki, przypadiją na około 5, 8, 9, 22, 27 i 29 
stycznia. Co do trzęsień, to szczególnie ostatnia de- 
kada przyniesie Filka wstrząsów podziemnych, lub 

działalność wulkanów. 


ROŻNE WIADOMOŚCI. 


W Warszawie ma powsteć największa NB 
świecie rsdjostacja. 

Towsrzystwo Polskie Radjo projektuje wybndo- 
wanie w Warszawie wielkiej stacji raćcjowej o sile 120 
kilc watów, której zasięg deiektorowy (wraz z pozosta- 
łemi stacjam)) cbejmowałby miemal całą Rzeczpospoli- 
tą Polską. Takie udostępnienie odbioru radjowego 
najszerszym rzeszom obywateli w całym kra u miało- 
by wielkie znaczenie kulturalne i wychowawcze, gdyż 
na odbiornik detektorcwy, niezwykle tani, mcże sobie 
pozwolić niemal każdy. ;s 


Zapalenie pluc więcej ofiar pochłania niż kula 
na wojnie. 

Lomóyn. Zapalenie pluc, na które zsapsdł król 

angielski Jerzy V, zwióciło uwagę świata na tę cho- 


robę. Oksznje się, że zapalenie płuc, jak twierdzą 
lekarze, cd lat przeszło 10 jest najbardziej nagminną 
chorobą, trspiącą dzisiejsze pokolenie, 

W latach cd 1918 do 1920 amarlo na zapalenie 
płuc dwadzieścia miljomów osób to jest prawie trzy 
razy tyle, ile poległo w czasie wojny światowej. W 
samym tylko 1919 roku mmarło na tę chorobę w 
Europie 3 mijony ludzi, w Stanach Zjednoczonych 
1 miljop, w lIndjach 6 milionów. Statystyki za rok 
1927 jeszcze mie przeprowadzono, ale można pizypu- 
Szczać, że będzie ona straszną. 


Sam na sobie dokonał operacji wycięcia 

śsiepej hiszki. 

W zuanym ośrodku przemysłu filmowego, mieście 
Hollywood, znalazł się chirurg, dr. Meal, który złożył 
chyba jedyny w swoim rodzaju dowód zimnej krwi 
i odwagi. 

Oto, stwierdziwszy u siebie zapalenie ślepej kiszki, 
dr. Meal postanowił wypróbować na sobie działanie 
znieczulenia miejscowego i własnemi rękoma dokonać 
usunięcia ślepej kiszki. 

Otoczony przez kilku innych lekarzy, siedząc na 
fotela z plecami opartemi o podnszki, dr. Meal naj- 
pierw znieczalił miejsce operowane, a następnie tak 
spokojnie i pewnie dokonał na scbie operacji, jak 
gdyby wykonywał ją na jednym ze swych pacjentów. 

Otaczający go koledzy przyglądali się tylko temn 
miezwykłemu widowisku, prosił ich bowiem, aby ister- 
werjowali tylko wówcza, gdy tego zażąda. Obeszło 
się jednak bez interwencji. 

Natychmiast po skcńczeniu operacji, mężny chi- 
targ opcwiedział dokładnie zjawiska, które zanważył 
ua sobie podczas jej przebiegu. 


Kłopoty króla albańskiego. 

Tiran. Achmed Zogu l, król Albanji ma teraz 
więcej kłopotów, niż włosów na głowie, jak mówi 
przysłowie. 

Przedewszysikiem sprawa koronacji, Już po raz 
trzeci odkłada ją król, gdyż wciąż jeszcze niegotowe 
są apartamenty dla licznych gości na tę uroczystość. 

Krćl ma jeszcze poważniejszy kłopot, w kiórym 
nawet sinkanie palcem w palec nie pemsga: nie wie 
z kim się ma żenić. 

Do niedawna uważano za jego narzeczoną p. Lelę, 
23-letnią córę Szefkot - Beja Ferlatci, bogatego oby- 
watela ziemskiego z Elbasany. Ale Zogv, wsiąpiwszy 
pa iron, odrzucił mezaljansową psrtję. Król albański 
musi się ożenić z księżniczką krwi, rzekł sobie, i na- 
pisał długi sentymentalny list do panny Leli, w któ- 
rym przeprasza ją za zawód, dorosząc jedne cześnie, 
że obowiązki króla nie pozwalają mo na spełnienie 
woli serca. Rozgniewany pspa panny zażądał zwrotu 
„drobpych” pożyczek kawalerskich, ale Zogu I. pokrył 
milczeniem królewskiem wymagania niedoszłego ieścia. 
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Chciał jaż Zogn żenić się z księżniczką Gicvauną_ 
córką Wiktora Emanuele, ale maułłowie nie pozwalają, 
bo to... katoliczka, a niewiadomo, czy zgodzi się 
przejść na wiarę mazołma ńską. Jak twierdzą złośliwi, 
gdzież ich niema, księżniczka G ovanna nietylko nie 
myśli o zmianie religji, ale zgoła i o wyjściu zamąż 
za byłego ciicera austijackiego. 

Ostatecznie palce króla :lbsńskiego wystukaly po- 
dobno nową kandydaikę, ma nią być córka eg pskiego 
króla Fanda. Czy uda się Achmedowi Zogu |. wło- 
żyć na jej skronie djadem świeżo upieczonej korony, 
— to jeszcze wielkie pytanie. 


Z miłości dla chorego Konia karmił go 

kośćmi ludzkiemi ! 

Przed trybusałem w Leoben rozegrał się ciekawy 
proces o shańbienie grobów. ' Jako oskarżony sianął 
parobek Michał Haag, który dopościł się inkrymino- 
wanego przestępstwa z miłości dla konia, Haag jest 
parobkiem u pewnego właściciela dóbr w Górnej 
Stysji i od kilkunastu lat posługiwał się w swoich 
czynnościach koniem, którego pokochał serdecznie 
i który w braku rodziny był jego jedynym, wieraym 
przyjacielem. 

W ostatnich czasach koń, widocznie pod wpły- 
wem podeszłego wieku, zapadał na zdrowiv, co biedny 
parobek odczuwał bardzo przykro i widocznie bardzo 
nad tem bolał. Jakiś dowcipniś peradził mn zatem, 
aby poddał konia kuracji odmładzającej, żywiąc go 
zmielonemi kośćmi. Haag w swojej naiwności dał się 
wziąć na kawał i wykombinował sobie, że najlepsze 
do tego celu będą kości Indzkie. Z miłości dla konia 
nie zawahał się zatem pójść w nocy nar cmentarz, 
rozkopać kilka mogił i zabić kości do domu. Na- 
stępnie na żarnach domowych zmelł kości, z mąki 
ztcbił papkę i żykami dawał koniowi to orginalne le- 
karstwo. 

Zbrodnia wyszła na jaw i żamdarmerja ku zdu- 
mieniu swemu znalazła w komórce poczciwego parobka 
kilka piszczeli Indzkich, ukrytych w worku pod łóżkiem. 
Aresztowany Haag przyznał się zopełnie dubrodusznie 
i szczerze do winy i usprawiedliwiał się przed sędzia- 
mi: „Moje konisko tak źle wyglądało i tak mi ge 
żal było, że mi setce z*bólu pękało. Cóż było robić, 
przecież chciałem go ratować!”. 

Sąd wziął pod nwagę okoliczneści łagodzące, jak. 
miłość dla konia, młody wiek i niedoświadczenie 
osksrżozego i mieskazitelną przeszłość i skazał Haage 
na 3 dni aresztu, 


Pantofelek kopciuszka. 
— Kupiłam sobie parę pactcfelków z wężowej 
skóry. 
— O ciocu, to musiał być cibrzymi wąż, z któ- 
rego zrobiono te pantcfelki. 


sc rę grze," ZW AE) 


A — 


Mędrcy i badacze przyrody dostrzegli w dziełsch bożych nieskcńczoną 


Taka gwiazda nie byłaby się wydala czemóś nadzwyczajnem. 


ad 4 
Był to 


mądrcóć Bega, boć niebiosa, jak mówi psalmista, rorpowiadsją chwałę 
bożą, dzień dniowi cpowisda słowo, a w nocy okazuje znajomość. 

Ci Chaldejczykowie, bsdając niebo, a czytając təam, jako w księ- 
dze, rozwsitej pized ich cczyma, znali wszystkie gwiazdy, planety 
i komety. Kiedy przeto ujrzeli jskąb gwiszdę niezwykłą na wschód 
słchca, a ta okazałością i blaskiem przenosiła wszystkie cjsła nie- 
bieskie, zdumieni, pytali jeden drrgiego, coby to było za zjawisko, 
i ma co dane światu ? Badając i dociekając pilnie, musieli zajrzeć do 
starych ksiąg swoich, a znalazłszy tam przepowiednie przodka swego 
Balsama, niewątphwie doszli znaczenia tej gwiazdy nowej, świetnej, 
cudownej. A jakież to było proroctwo Balaama i kim był ten 
Balaam? 

Kiedy Izraelici, prowadzeni przez Mojżesza z niewoli egipskiej, 
mieli wejś. do ziemi swych ojców, do Palestycy, musieli po drodze 
iw samej Palestynie zwojować ludy, tam osiadłe. Po pokonsniu 
królów chananej:kiego i amoriejskiego, wielka trwoga ogarnęła Moabi- 
tów. Król ich Belaach, widząc, iż orężem nie pokona lzraęla, posłał 
do Balaama czarnoksiężnika, mieszkającego w Mezopotamji nad 
Enfratem, aby cn przyszedł i przeklał tem lud, a dopiero po przeklę- 
ctwie będzie go mógł pobić i wygnić ze swoich posiadłości. Wiem, 
bowiem, przydał, iż błcgosławion będzie, kogo ty błogosławisz, a prze- 
klęty, na którego złcrzeczeństwa zgromadzisz. 

Balaam, raz i drugi proszony przez króla Maob tów, przybył. 

Po złożonem całopalenin, gdy wyprowadził go Balaach na górę wy- 
soką, skąd widać było cbóz izraelski, Balsam, natchniony duchem 
bożym, miasto przeklinać, zaczął błogosław ć I raelowi. Ujrzę go, tak 
mówił, ale nie teraz, oglądam go, ale nie z bliska. Wznijdzie gwiazda 
z Jakóba i powstanie laska z Izraela i pobije książęta Moab i spasto- 
szy wszystkie syny Set.. Z Jakóba będzie, któryby panował. 

Głos ten proroczy rozległ się po całym Wsch dzie. Przechował 
się w podaniu, a może i w księgach w pokoleniu Balaama, temwięcej 
i w narodzie jego.  Wyrsźnie on zapowiadał Mesjasza i panowanie 
jego. Do Mesjasza też jednozgodnie żydzi i cbrześcjanie odnoszą 
to proroctwo. Kiedy więc zapowiedziana gwiazda nkazała się na nie- 
bie, na wschód słońca, gwiazda niezwykłej jasności, widziana nietylko 
na wschodzie, ale i na zachodzie, w Rzymie samym, jak świadczy 
Plipjurz, Rzymianin i poganin, iż ukazała się kometa tak świetna, że 
patrzeć na nią nie możua było, a zdawało się ludziom, jakoby tam 
widzeli Boga, pod postacią ludzką; cóż dziwnego, że mędrcy ze 
wschodu słcńca, wspcmoaijawszy sobie proroctwo Balaama, a z po- 
wszechnego na Wschodzie podania wygłądając Mesjasza, oświeceni 
łaską Dacha éw., poszli za jej przewcdnictwem i przybyli do Jerozo- 
limy, pytając, gdzie jest, który się narodz ł król żydowski? Albowiem 
widzieliśmy gwiazdę jego na wschód sł.ńca i pizyjechaliśmy pokło- 
nić się jemn. > 

Czem była ta gwiazda? Nie była to zspewne gwiazda stała, 
albo planeta, której miejsce i obroty na niebie dekładnie są znane. 


prav dopcdobnie jakiś meteor świetlny, albo kcmeta, niewidziama dotych- 
czas przez ludzi; zawieszony zań w średniej strefie powietrza, szedł ma 
wzór owego ognistego siopa, prowadzącego synów Izraela na puszczy. 
Inni utrzymują, że aniół, obleczony ciałem jaśniejącem va podobień- 
stwo gwiazdy, szedł przed magami i prowadził ich, Św. Angastyn 
gwiazdę głosem nieba zowie! 

Stąd zi:Ś, i z jakiej krainy ze wschodu słońca przybyli? również 
trmdno napewne oznaczyć. Wielu nirzymywało, że to byli flezc towie 
i mędrcy perscy, a nawet przydawali, że byli uczniami Zoroastra. 
Wielebny Beda i opat Rupert mniemają, że pizybyli z trzech części 
świata, znanych podówczas: z Azji, Afryki i Evropy, aby cały świat 
uznał i dał pokłon Zbawicielowi swemu, lnb w osobach swych figuro- 
wali ludzi tych trzech części świata. Przetoż pospclicie trzech królów 
malują w postaciach Etjopa, Persa i Greka, 


Pytają jeszcze ciekawie, czy mędrcy ci byli królami? W kościele 
utrzymuje się powszechne mniemanie, żę ci trzej mędicy byli królami. 
Inni jednak mie przyznają im królewskiej godności. 


Nie to mie ujmuje czci ani powagi mędrcom, choćby królami nie 
byli w śŚcisłem znaczeniu.  Dzierżyli oni inse szczytniejsze berło, 
berło nauki. Chocbyśmy przeto przypościli, że trzej mędrcy, klórzy ze 
wschodu słcńca do Jerczolmy przybyli, nie byli królami, w tem zna- 
czenie, iżby gdzieś rozległe posiadali krainy, to przez to już, iż byli 
mędrcami, głośnymi nauką i zamożneścią, byli lndźmi swego czatu 
znakomitymi.  Praybycie ich przeto do Jerozolimy miało wielkie 
znaczenie. i 

Jakie były ich imiona? Pospolicie dzić zowią ih imionami 
Melchjor, Gaspar i Baltazar. W atarożytności jednak inne spotykamy. 
Inaczej ich mianowali Grecy, inaczej Hebrajczykowie, lnb z nich na- 
wrócemi chrześcijamie. Jedni zws] ich: Magalat, Galgalat, Sarasin, 
árndzy: Apelliws, Amervs, Damaskus; inni: Ator, Sator, Paratoras. 


Pytają jeszcze: kiedy się ta gwiazda ukazała? lecz i tego na 
pewno oznaczyć nie można. Niektórzy przypuszczają, iż nkazała się na 
dwa lata przed narcdzeniem Cbrystnsa, iżby mędrcy mieli czas zdążyć 
do Beileem. Są i tacy, którzy znów trzymają, iż okazała się w dzień 
poczęcia 6. Jans. Jednak najpewniej przypuścić można, że ukazała się 
im w czasie narcózenia Chiystnsa, kiedy i pasterzom amiół się uka- 
zał, Pewnie mędrcy tę samą jaancść bożą, co oświeciła zewsząd 
pasterzy, a dla nich w cudowną gwiazdę się przemieniła, iżby ick 
poprowadziła do Betleem, ujrzeli w cbłckach. Może i mnóstwo 
wojska niebieskiego widzieli, chwalących Bcga i mówiących: chwała- 
ma wysokości Bogu, a na ziemi pokój ludziom dobrej woli! 


Wszystko to miewątpliwe, a najwięcej wewnętrzne światło łaski 


i natchnienie Ducha áw., połaczone z powszechnem mniemaniem po- 
dówczas na Wschodzie, że Mesjasz miał się wkrótce akszać, pobu- 
dziło mędrców, iż, nie bacząc na niebezpieczeństwa, trndności i prze- 
szkody dalekiej drogi, wybrali się i przybyli do Jerozolimy, mówiąc: 
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